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POZNAŃSKIEGO. 


Nakładem Drukarni Nadwornćy W  Dekera i Spółki. — Redaktor: Assessor Raabski. 


JG. 81 — W Srodę dnia 8. Października 1828. 


|. Następuiące w Nr. 241. Gazety Warszawskićy umieszczone obwieszczenie Kommissyi 
Centralnćy Likwidacyinćy Królestwa Polskiego z-dnia 2. m- b. tyczące się przesłanych do wła» 
ściwych Kommissyy Woiewódzkich dowodów na rozmaite do Rządu Krółestwa Polskiego 
pretensye, podaie się niniecyszćm do wiadomości Król. Pruskich instytutów i poddanych, intę- 
res w tćm mieć mogących. : 
Berlin, dnia 23. Września 1828. 
Ministerstwo spraw zagranicznych, 
(podp) Schónberg. 


,„ Kommissya Centralna Likwidacyina Królestwa Polskiego. ZA 

Przystąpiwszy do wystawienia dowodów na pretensye, których sprawdzeniem i rozpo: 
znaniem trudniła się w latach upłynionych i w roku bieżącym, zawiadomia strony interesso= 
wane: iż na przedmioty poniżćy wyrażone są iuż do właściwych Kommissyy W oiewódzkich, 
dla doręczenia właścicielom, nabywcom, spadkobiercom, przesłane dowody, iako to: a) za 


„obligacye hypoteczne skarbowe na pożyczkę w roku 1808.; b) za bony francuzkie dziesięcio- 


tysiączne frankowe; c) za Certyfikaty byłey Kommissyi Centralnćy Likwidacyiney Xięstwa 
Warszawskiego; d) za bilety kassowe Xięstwa Warszawskiego; e) za poświadczenia 
woyskowe na zaległy żołd Polski i różne należności woyskowe; dalóy:* f) na kompetencye 
duchowne i świeckie; gy na pożyczkę wóienną w roku 1812.; h) na pretensye za depozyta 
administracyine przez Rząd Pruski uwiezione; i) na pretensye za woły na rachunek Rządu 


: BRA w roku 1912. dostawione. ` i h 


y szczególności: Odesłane nadto zostały dowody do Kommissyy Woiewództwa 
Płockiego i Augustowskiego, za, produkta w czasie Rządu Pruskiego dostawione. 
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O każdćm następnem przesłaniu bądź w szczególności do iedney, bądź do wszystkich 
Kommissyy Woiewódzkich w miarę przygotowanych dochodów koleyno przez pisma publi- 
czne Kommissya Centralna Likwidacyina zawiadomiać nieomieszka, , 


W Warszawie, dnia 2. Września 182g, 


Wiadomości kraiowe. 


Z Berlina, dnia 4. Października, 

Jch Krółewiczoskie MM. Xiążę i Xiężnicz- 
ka: Karólostwo Pruscy poiechali do Wel- 
mar. 3 
Szambelan, nadzwyczayny Poseł i pełno- 
mocny Minister przy wysokiéy Porcie, Ma- 
jor Royer, wyiechał do Szląska; 


- Wiadomości zagraniczne. 


s NF >em=cey Š 
— Z Monachium, dnia 27, Września. 
. Jego Królewiczoska Mość Xiążę Następca 
tronu Pruskiego przybył tu wczoray rano © 
godzinie 5tćy i stanął u Król. Posła Pruskie- 
go Pana Küster. Obeyrzawszy Królewicz 
Jmóć w towarzystwie N., Króla niektóre nowe 
budowy, udał się po obiedzie, do Te- 
gernsee. - 
Rossya. 3 
Z Petersburga, dnia 26. Września, 
Manifest naywyższy N. Gesarza. 4 
My Mikołay I. z Bożéy łaski Cesarz Ł 
|. Samodzierzca wszech Rossyi i t. d. 
- Pomimo powodzenia broni naszćy w obe- 
cnéy woynie przeciwko Porcie ottomańskićy 
i pomimo szczerego Życzenia Naszego, aby 
tey walce iak nayprędzóy koniec położyć, 
wkłada na Nas upór niezłomny nieprzyiacie- 
la, niesłuchaiącego Żadnych przełożeń do 
pokoiu wiodących, konieczność chwycić się 
nowych środków i dalćey popierać woynę. 
Gdy do tego celu za rzecz potrzebną uważa- 
my, przyprowadzić siły nasze woienne do sta 
nu zupełności, zalecamy przeto: 


Referendarz Stanu, Prezes J, Bolesta, 


Sekretarz Generałny Edw. Plewiński,* ` 


1) W całym państwie, wyiąwszy Gruzyą-i 
Bessarabią, z każdych 500 ludzi brać 4 
do woyska. 

Dostawienie drugiey połowy liczby re- 
krutów , którzy w przeszłym g2gim popis 
sie, na mocy Manifestu Naszego z dnia 
14. Kwietoia z Gubernii Cbhersońskiey, 
Jekatarynosławskiey, Półtawskiey, Sło- 
bodskoukraińskiey, Kijowskiey i Podol- 
skiey dostiawieni niebyli, maią być ie- 
szcze wstrzymani ze względu na ofiary, 
które te Gubernie poniosły i dla niepo- 
dobieństwa dostawienia w tak krótkim 
czasie kwitów z odstawionych zwo- 
szczyków, $ 
Rekíutowanie odbędzie się podług za- 
sad obecnych praw, tudzież podług oso- 
bno wydanego ukazu, który właśnie do 
rządzącego Senatu’ posełamy. 
ukazie, dla sprawienia ile możności ul- 
gi Naszym kochanym wiernyin podda» 
nym, pomiędzy innémi zaleciliśmy : aby 
przy oznaczaniu miary wysokości zasto- 
sować się do potrzeby, przy ściąganiu 
zaś pieniędzy na ubranie rekrutów wziąć 
za miarę ceny, iakie były przy osta- 
tniem rekrutowaniu, bez podwyższania 
wszelkiego. 


2) 


3) 


Dan w Odesie d. 2. Września r. 18284 


a trzeciego panowania Naszego. zp> 
Oryginał podpisany własną ręką N. Cesarza; 
Mikoła y. 


. Z Odessy, dnia 14. Września, 


Po nadeyściu gońca z obozu Generała Pa. 
szkiewicza rozchodzi się powszechnie wieść; 
iż stolica Erzerum wziętą została. Że zaś wye 
prawiono: gońców za; N, Cesarzem; 
przeto należy na. urzędowe! w tey mierze 
wiadomości. © Tyle iednak pewna, że iuż 
ostatnie odebrane od Generała Paszkiewicza 


W tym. 


czekać 


„zostały; 
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Wiadomości donosiły o samych tylko korzy- 
ściach i zdawały się być przepowiednią tak 
ważnego zdobycia. (Z now; Gaz. Wrocł.) - 

Wypis z listu z obozu 'rossyiskiego pod 
Warną dnia 12, Września. N. Cesarz przy- 
był iuż dnia 9. m. b. do armii i przyięty był 
dowodami naywiększego przywiązania, N, 


. Monarcha kazał przez rozkaz dzienny ogło- 


sić zupełne swoie upodobanie z wykonanych 
pod Warną działań, które w skutku donie- 
sionych iuż wypadków tak daleko“ posunięte 
iż ta ważna twierdza, nawet bez 
przedsięwzięcia szturmu, wkrótce upaść musi. 
(Nowa Gaz. Wrocł.) 


i IE EW RZECZY 

Z Konstantynopola, dnia 11, Września. 
“Raporta Husny-Beja do Kaimakana w, 
Wezyra, Hulussi-Effendego, wciąż są 
pomyślney dla Porty osnowy. W iednym 
z swoich naynowszych raportów donosi on, 
iż walecznym iego 5pahim, którzy groma- 


"dnie buiaią sobie około całey armii rossyis- 


kiéy aż po Dunay, udało się, uderzyć na 
przeznaczony dla rossyiskićy armii obserwa- 
cyinćy pod Szumlą konwoy z kassą woienną, 
którą, po zaciętym oporze, zabrali. nten- 
denci i niektórzy cywilni urzędńicy wraz 
z zasłaniaiącymi ich ułanami zostali wzięci 
do niewoli. Podług raportu tureckiego znay- 
dowało się w kasie 500,000 rubli srebrnych, 
— Ahmet-Basza obsadził Eski-Stambuł, wy- 
parłszy stamtąd Generała Riidiger. W oyska 
W, Wezyra znaydowały się iuż między Ko- 
stan i Karnabat, dla złączenia się z Husny- 
Bejem. — Warna broni się naymężniey, — 
Z Widdynia, od owego pod dniem 30, Sier- 
pnia doniesionego napadu na Golenz, niema 
mic nowego, — W stolicy naszćy panuie cią- 
gle naywiększe zaufanie do wszelkich rozpo- 
rządzeń Porty, — Stamtąd, d. 21. Wrze- 
śnia. — Szał zwycięztwa, który Moslimów 
z powodu naynowszych wypadków pod Szum- 
lą i po” nad Dunaiem ogarnął, coraż się bar- 
dzióy wzmaga i zdaie się, iż niedoszedł ie- 
szcze szczytu, w przypadkuby się raporta 
Husny-Beja do Sułtana, w całćy obszerności 
potwierdzić miały. Podług nich panuie wiel. 
ki niedostatek, nędza, i śmierć we wszyst- 


skich postaciach w szeregach rossyiskich, a 


niszczą, 


-Porty nieszkodzić tyle, 


 przepatruiący: drogę od Bazardszyk do Jani- 


Bazar Spahowie, napadaią na wszelkie kon= 
woie, i powiększćy części zabieraią ie lub 
Przy iednym z tych konwoiów Za» 
brano kassę woienną. Podług tych tureckich 
doniesień, Rossyanie tak są zagrożeni przez 
dotychczasowe systema woiepne, że, podług 
własnoręcznego listu Husny-Beja do W. Suł- 
tana, pozycya ich przed obwarowanym obo- 
zem pod Szumlą irzech tygodni się, więcey 
nieutrzyma. (Gdyby się to proroctwo Sera- 
skiera potwierdziło; to Konstantynopol, á ` 
z stolicą i całe państwo ottomańskie, niczego= 
by się więcćy obawiać niemiały przyczyny. 
Uderza to iednak, iż Husny-Bej donosząc a 
zdobyciu redut rossyiskich d. 206.3ierpnia, iuż 
wówczas oświadczył, Że kampania pod Szum- 
lą wygrana iest ha ten rok dla Turków. Gdy- 
by zaś Rossyanie swe stanowisko pod Szumią 
w rzeczy samćy opuścić mieli; to, przy spom 
dziewanóm wkrótce połączeniu się W. We- 
zyra z Husny-Bejem, odwrot, z iakichkol- 
wiekby też nastąpił powodów, byłby zawsze 
stanowczym znakiem iakiegoś odpornego po- 
ruszenia, z którego W, Wezyr starałby się 
ciągnąć korzyści, a nadtwszysiko ocalić ści- 
śnioną Warnę. — Z Korfu oddano Nider- 
landzkiemu Posłowi list Ministrów Amngiel- 
skiego, Francuzkiago i Rossyiskiego do Reis- 
Efendego, w którym raz ieszcze wezwana 
iest Poria, ażeby konwencyą z.dnia 6. Lipca 
i pośrednictwo przyięła. Dywan zdaie się 
jednak chcieć odwłóczyć odpowiedź, i do- 
myślać się też można, iż on tymczasem ob- 


"stawać będzie przy swoim systemacie, zwłaą- 


szcza kiedy zawartą między Wice- Królem 
Egiptu a Admirałem Codrington względem 
wyprowadżenia woyska z Morei konwencyąs 
— którey dążność i zawarcie, iako targnienie 
się na prawa monarsze Porty, nigdy iey 
otwariey otrzymać niemogą approbacyi, — 
uważać w gruncie można za pomyślny znak 
energicznych usiłowań Anglii, aby potędze. 
ile tego konwencya . 


z dnia 6. Lipca lękać się kazała. Wszakże 


‘bowiem twierdze Morei — podług obmowy 
-pomienioney konwencyi 


z: Wice - Królem 
Egiptu — pozostają w mocy Turków, i tak 
niepewny stan posiadłości 'zamieniłby się 
w pewny, ieżeli przybyła do Morei wypra- 


Togo _ 


R —-_LL+ 


' wa francuzka szanować będzie tę konwencyą, 
podług któróy Turkom nawet Żywność "do 
starczaną być musi. Wnosić tedy można ze 
wszystkich tych powodów, iż Porta we wzglę- 
dzie ganionego przez nię postępowania Wi- 
ce- Kroła tymczasem milczenie zachowa, — 
Sułtan chcąc nagradzać swoich walecznych 
Żołnierzy, postanowił kazać bić złote i srebr= 
ne medale za waleczność, co lubo niesły- 
chaną iest nowością, podoba się wszystkim 
magnatom, — Stamtąd, dnia 12. Wrze- 

( Bnia. Opoienie zwycięzkie wciąż tu trwa, 
lubo w dniu 2gim m. b. przerwał ie poniekąd 
„próżny postrach, gdy kilka rossyiskich okrę- 
tów woiennych zarzuciły kotwice pod Kara- 
Barnu i wodę świeżą nabierały, na widok 
czego tureckie siraże pobrzeżne o wyłądo- 
waniu Rossyan znaki dawały, Wszystko 
wwoysko biegło ku czarnemu morzu, lecz 
Rossyanie iuż się byli oddalili. Nazaiutrz 
dowiedziano się, iż Rossyanie w samćy rze- 
czy wylądowali byli pod Burgas, zniszczyli 
tameczne zapasy amunicyine i knowali po- 
wstanie w- okolicznych wsiach chrześciań- 
skich, Po nadeyściutóy wiadomości, W. We. 
'żyr, pomimo iż woysko iego znayduie się po- 
owiększćy części na gościncu do Szumli wio- 
'dącym; niepuścił się w dalszą do tóy twier- 
dzy drogę, lecz bawi ieszcze w Adryanopo- 
lu. Wszakże przygotowania obronne zostały 
przezto ieszcze bardzićy powiększone, i Suł- 

/ tan zdaie się chcieć dnia 20, m. b, wciągnąć 
do oszańcowanego obozu pod Ramisch-Schi- 
flitz (Remisch Pascha). Około szańców dzień 
i noc pracuią. Dnia 7, przeprawiło się przy 
Dardanellach przez morze 15,000 ludzi iaz- 
dy (Kurdow). Jazda ta miiaiąc stolicę śpie- 

«bzy do Szumli. Podług wiadomości okręto- 
‘wych, bombarduie nieprzyiaciel Warnę zstro- 
ny morza i lądu od d. 6. m. b, — Podatki 
*woienne coraz uciążliwsze, brak zarobku co- 
raz większy. Że wzorową atoli troskliwością 
staraią się o potrzeby stolicy.  Kaimakan W. 
"Wezyra odbył w tych dniach główną rewi- 

‘zya piekarzów, przy którćy iakie dwudziestu 

` przybito za uszy do ich własnych kramnic za 

źle wypieczany chleb. Niektórzy z nich pa: 

lili spokoynie tytuń w ciągu ponoszenia téy 

kary, — Wszakże nayświeźsze wiadomości 

z Odessy bardzo zatrważaią, przynosząc nam 


zakaz wywozu zboża, co szkodliwy wpływ 
mieć musi na opatrywanie stolicy w Ży wność, 
— Wechabici podobno się znowu zbunto» 
wali i ciągną ku miastom Mecca i Medina. 
(Z nowćy gazety Wrocławskićy.) 
Dnia 12. Września, 
: (Z Dostrzegacza Austr.) 
Porta ogłosiła nasiępuiące wyciągi z. dos 
niesień Seraskira Hussein Baszy datowanych 
z pod Szumli d. 27. Sierpnia i 2. Września: 
»5/umła dn. 29. Sierpnia. _Naczeiny wódz 
woysk olttomańskich, Seraskir Hussein Baszą 
wysłał trzy oddziały swoiego woyska w nae 
stępuiących kierunkach: pierwszy pod do. 
wodztwem Halil Rifaat Baszy, składaiący się 
z trzech batalionów regularnego i nieiakićy 
liczby nieregularnego woyska, postępował 
przeciw nieprzyiacielskim, pod Strandsza usy: 
panym szańcom;. drugi składaiący się z kilku 
batalionów regułarnego i znacznego korpusu 
nieregularnego woyska pod dowództwem 
Czaad Baszy zmierzał przeciw warowniom 
pod Tschengałik założonym; trzeci nakoniec 
pod rozkazami Alisch Baszy i innych wyż- 
szęgo stopnia oficerów szedł ku szańcom Ess 
ki Stambuł. Trzy te oddziały woyska wyszły 
razem z obozu w przeszły wtoręk (dnia, 26. 
Sierpnia) pomiędzy 7. a 8. godziną (około 2, 


„godziny po północy, gdyż Tarcy godziny od 


zachodu słońca liczą) i przybliżyły sią w nay- 
lepszym porządku- ku wyżćy wspomnionym 
sianowiskom w celu uderzenia razem na niw 
przyiaciela. 

Pierwszy napad regularnego woyska na 
szańce pod Strandsza tak się pomyślnie, za 
pomocą Naywyższego udał, że woyska nasze 
przedarły się wpierw do okopów, nim czaty 
przednie nieprzyiacielskie do tychże cofnąć 
się zdołały. Wszyscy z nieprzyiaciół, którzy 


siętuznaydowali,pomiędzyinnymiieden Gen. 


(Wrede), zostali w pień wyciętymi. Sześć dział 
ciężkiego wagomiaru i tyleż wozów amunie 
cyinych wpadły w ręce zwycięzców i zostały 


miebawnie do głównego obozu w Szumli od- 


prowadzonemi, Nieprzyiaciel wyprowadził 
potćm znaczną liczbę woyska z obozu chcąc 
okopy napowrót odzyskać. Po trzykroć usie 
łował wziąść ie wstępnym boiem, ale męstwo 
i odwaga Muzułmanów zniweczyły wszystkie 
iego zamachy. Strata którą Rossyanie w trzech 


4 
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tycliodpartych szturmach ponieśli, iest bar- 
dzo, znaczną. ia- 
ciel, Że nic przeciw męstwu i dzielności 
woysk ottomańskich zdziałać niepotrafi, dał 
znak do odwrotu. 
/ Podobnież uderzono na szańce pod Tschen- 
gelik i zdobyto ie. =Z czterech nieprzyiaciel- 
skich batalionów ledwie 60 ludzi z Życiem 
uszło; reszta poległa. Jedno działo i trzy 
wozy amunicyine dostały się zwycięzcom. + 
Osada oszańcowanego obozu pod Eski 
Stambuł nie czekała naszego natarcia. Bez 
nayrnnieyszego oporu cofaiąc się uniosła 
wszelką broń, spaliła drewniane faszyny i 
udała się do głównego obozu. s 
. W ten sposób zdobyło woysko ottomań- 
skie trzy ważne stanowiska, które nieprzyia- 
ciel tak starannie wzmocnił, Droga do Szumli 
iest teraz zupełnie wolną. Pomiędzy zabite- 
mi liczy nieprzyiaciel wielu oficerów wyższe- 
go stopnia i znakomitych osób. | 
Po tak dotkliwey etracie spałiwszy waro- 
wnie w bliskości Velibey założone, cofnęli 
się Rossyanie. Seraskir Basza dowiedziawszy 
się, Że nieprzylaciel skupia siły swoie blisko 
Tschengaliku, wysłał niezwłocznie w okoli- 
cę tę oddział woyska w celu obsadzenia tey 
wsi, co się też iak naylepićy powiodło. Se- 
raskir donosi następnie, Że staraniem iego 
iest, korzystać z zadanćy nieprzyiacieluwi 
klęski. i 
Szumlá dnia 2, Września. Seraskir Hus- 
sein Basza wysłał przeszłćy niedzieli (dnia 
31, Sierpnia) oddział iazdy z 7000 ludzi zło- 
sŻony pod dowództwem Begler Beg Alisch 
/Baszy, w celu niepokoienia obozu nieprzy- 
iacielskiego. z tyłu.  Dowodzca ten poszedł 
zatóm w kierunku ku Jenibazar, cztery mile 
-od Szumli, i napadł z naywiększą natarczy- 
wością na mały w owóm mieyscu znayduią- 


cy się obóz nieprzyiacielski; ztąd powstała. 


czterogodzinna bitwa, którćy wypadek z ła- 
ski Naywyższego,. zaszczytem iest dla oręża 
ottomańskiego, 
odpartymido cofoięciasię w przyległy lasprzy- 
'imuszonytm; przyczćm stracił 200 ludzi w za- 
bitych, 20 w iericach; znaczna liczba konisi 
200 sztuk bydła rogatego wpadła w ręce na- 
sze i została pomiędzy woyskoe podzieloną. 
'Nazaiutrz napadło woysko nasze w odwrocie 


Nakoniec: widząc nieprzyia- . 


Oddział nieprzyiaciół został. 


swoim na oddział, z 120 ludzi złożony, uła- 
nów 'rossyiskich, który zewsząd otoczywszy, 
w iedney połowie ubiło, w drugiey do nie 
woli zabrało. Pomiędzy ieńcami znayduie 
się trzech wyższych oficerów i ieden Kom- 
imissarz woyskowy.  Wybadano z nich, że 
przed nieiakim czasem wysłani zostali z głó- 
wnéy kwatery pod Sylistrią z żołdem dla woy- 
ska w okolicy tego miasta stoiącego. Zdoby: 
liśmy w tem spotkaniu 120 koni i przeszło 
500 kies (250000 piastrów) pieniędzy, które ` 
natychmiast między: woysko nasze podzielo= 
no. Przyltem wpadły' nam w ręce wszystkie 
listy, rachunki i inne ważne papiery Kom- 
inissarza, które Seraskir Porcią przesłał, 
Nieprzyiacieł opuścił szańce pod Merasch, 
Welibey i Timurdschi i cofnął się o milę za 
te anieysca. Seraskir zaięty iest ciągle” roz- 
porządzeniami w celu urywania sił nićprzy= 


Aacielowi. 


Do stolicy przybywaią codziennie ż Azyi 
oddziały woyska, drugą .odwodową armią 
składać maiące, która pod osobistćm dowódz- 
twem Sulana pod Ramis Tschifilik zgromae 
dzona, 40060 ludzi wynosić będzie. Do niey, 
prócz gwardyi Sułtana, przyłączoną zostanie 
znaczna część znayduiącego się tu ieszcze, do 
gooo ludzi dochodzącego woyska regularne= 
go. Za przykładem Kaimakana Baszy, który 
własnym nakładem półk woyska regularnego 
urządził, poszli Ministrowie i inni urzędni- 
cy stanu i zobowiązali się pomnieysze od- 
działy formować i przez cały ciąg woyny 
z własney kieszeni utrzymywać. Sułtan zaś 
zswoićy strony postanowił kazać wybić zna- 
czną liczbę złotych i srebrnych medali, któ- 
remi zdobić będzie tych, “čo się w obecney 


„woynie przez męstwo odznaczą. Medale te 


prócz cyfry Sułtana będą ieszcze mieć na- 
pis: „Za waleczność“ i noszone będą na 
piersiach. : 
W pierwszych dniach m. b. oddział floty 
nieprzyiacielskiey pod Warną stoiącćy, 20- - 
stawiwszy kilka okrętów przy wniściu do Bos- 
foru przybił do Ineada, mieysca na pobrze- 
Żu czarnego morza w Europie położonego, 
Na trwogę z powodu tego Trozjiiesioną, po- | 
biegł Saraskir Chosrew Basza na czele kilku 
tysięcy ludzi ku temu stanowisku; wszakże 
nieprzyiacieł przed iego ieszcze przybycietn 
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zniszczywszy dziewięcio-działową pod Tnea- 
da usypaną. bateryą i. zaopatrzywszy ' się 
w świeżą wodę, odpłynął. = Od tey chwili 
wszystkie stanowiska: wzdłuż brzegow czarne- 
go morza zostały znacznie wzmocnionemi, a 
na flocie przy wniściu do Bosforu stoiącey 
spostrzega się wielka czynność. Przed kilku 
dniami był na flocie Sułtan w celu poznania 
stanu osady i:czuyności oficerów. 
Czuwaią tu nieprzerwanie nad utrymaniem 
w stolicy porządku-i spokoyności, tudzież 
umiarkowanych cen Żywności; wielu pieka- 
rzy. mnieyszćy nad przepisaną;, wagi. chleb 
przedaiących, zostało podług znaiomych oby- 
czaiów kraiowych ukaranymi, Te i tym po- 
dobne przykłady surowości, nietyłko *zapo- 
biegły wszelkim wybuchom niespokoyności, 
„ale nadto wszelki gatunek żywności w nader 
umiarkowanych cenach utrzymały,“ 
Dostrzegacz Austryacki zawiera następuią- 
cy list z Bukarestu dnia 19. Września. “⁄ 
Wczoray nadeszła tu wiado:sność, iż Ros- 
syanie chcą opuścić swą pozycyą pod Szumlą 
i przenieść główną kwaterę drugićy armii do 
„Jenibasar.  Gała uwaga zwrócona jest teraz 
«pa Warnę, pod którą to twierdzę N. Cesarz 
Mikołay, odbywszy po drodze przegląd ro- 
zmaitych. ciągnących tamże półków gwardyi, 
przybył dnia 8. m. b, — Osada Giurgewa, 
którey częste wycieczki w ciągu zeszłego mie- 
siąca wielkie tu pomiędzy mieszkańcami spra. 
wiały obawy, zachowuie się od znacznego 
czasu spokoyńie. -Przeciwnie 2000 Turkow 
przeprawiło się niedawno z Sistowa do $i- 
„mnicy na lewy brzeg Dunsiu, gdzie szańce 
bypią. Także z Turna (naprzeciw Nikopola) 
wysćłaią Turcy częste podiazdy, Z Sylistryi 
„zrobiła mocną wycieczkę osada dn. 15. m. b, 
„Generał Roth, kieruiący blokadą tey twier- 
dzy, otrzymał iednakże nieiakie posiłki od 
korpusu Xięcia Szerbatowa, Sam *pomienio- 
ny Xiążę, który wyruszył d. 7. m. b. z Jassów 
„do Fokszan, spodziewany był niezwłocznie 
-pod Sylistryą. — Tu (w Bukareście) urzą- 
„dzono znowu kilka większych domów Boja- 
rów i publicznych gmachów na szpitale. 
„Wielki dom szkolny pod Zweti Zawa, w któ- 
{ym dotąd odbywały się posiedzenia Dywa- 
nu Bojarów wołoskich, musiano także wy- 
„próżnić i dla: pielęgnowania chorych 'i ran- 


nych urządzić. * Bojarowie zgromadzać się 
teraz będą w domu Hatmana Rossetiego. "ii 
E Prancya. :zęoyk 

Z Paryża, dnia 28. Września. =$ 

Listy z Tuluzy donoszą o przybyciu tam 
Xiężny Berry dnia 21. m. -b. i przyięciu iey 
z wielką uroczystością. 
Generał Hrabia- Sebastiani 
wczoray od wód, È 
Stronnictwo apostolskie zamyśla wydawać 
nową gazetę pod tytułem: „Ludt Prospekt 
iuż tu w tych dniach rozdawano. 4a 
| „„Osobliwsze to iest rozumowanie, piszę 
Posłaniec Izb, z ktorem od nielakiego czasu 
Gazeta Francyi występuie , przypisując rzą- 
dowi wszystkie te myśli, proiekta, Żądania 
i marzenia, które przypadek albo potrzeba 
zapełnienia kolumn, niektórym dziennikom 
poddaie. Dzisiay, mówi, Żądaią od Mini. 
strów, aby wszystkich kontrrewolucyonistów 
oddalili'z publicznych urzędów; azatóm ich 
Ministrowie odpędzą a na ich inieyscach oga- 
dzą rewolucyonistów, © Łatwo: każdy z tego 
przekonany o logiczności rozumowań Gaze- 
ty. Jeżeli Mipisteryam chce rząd pogodzić 
z sobą samym, zaraz të prostą, rozsądną i 
naturalną zmianę wystawiaią iako postępowa- 


powrócił ta 


nie z roku 1793, Jeżeli w skutku tey zmiany 


trzeba czynić wybór, zaraz Gazeta występuie 
z przepowiednią, Że ten wybór padnie na re: 
wolucyonistów, iak gdyby w kraiu niebyło 
iuż innych statystów i mężów do admini. 
stracyi zdanych, iak tylko tacy, čo nale- 
Żą do bractwa Jakobinów, Franciszkanów i 
t m: “Słaba strona administracyi naszey nie. 
iest to duch rewolucyi albo kontrrewolucyi, 
Rząd niepotrzebuie prowadzić woyny inney 
iak z niedołężnością, gnusnością lub złą chę- 
cią. Jeżeli więc reforma uznana będzie za 
potrzebną, niemieliżby się iuż w naszćy Fran- 
cyi, którćy sposób myślenia właśnie Król po: 
znał, znaleść roialiści, będący prawdziwymi 
przyiaciołmi Burbonów i Karty, znaiący nasz 
wiek, umiejący szanować prawa kraiowe, nie» 
uparci w sprzeciwiania się i lubiący umysł 
swóy Żywić innemi przedmiotami niż memo. 
ryałem Biskupów i artykułami teologicznego 


'Półkownika Hrabiego O'Mahony? Bądźmy 
względem; niezbędzie - 


spokoyni pod tym 


à ; Ee 7 


~ 


mam na rojalistowskich a razem zdatnych 
urzędnikach; ieszcze Król ma wiernych sług 
podostatkiem. oprócz Gazety Frańcyt i Pa- 
miętnika katolickiego. = hén s Ę 
oW Gońcu francuzkim stoi: „Po blokadzie 
lądowćy nastąpiła u nas blokadą iezuicka; 
tamta przyniosła nam zdrożenie cukru, ta 
miała nas chłostać za to, Żeśiny się odwa- 
Żyli wyprawić w podróż zwolenników: Lo- 
ioli Ci podsiępni iniryganci usiłowali nas 
otoczyć linią cyrkumwallacyiną, z któreyby 
mogli wycieczki robić na nasze stanowiska. 
Inżynierowie przewielebpych oyców niezły 
gobie obrali.punkt;pozycyiny w Fryburgu, i 
zamyślali podobne gniazda założyć w Cham- 
bery, 5t; Sebastian'i Guernsey, aby ze czie- 
rech stron sić zastawiać na Francuzów. Lecz 
o! niepewności zamiarów ludzkich; wien- 
€zas kiedy duchowieństwo francuzkie wygnań- 
ców rzewnie opłakuie, katolicki Piemont a 
nawet, Hiszpania; równie iak kacerska Anglia 
bramy swoie przed nimi zamykaią, +W da- 
wnieyszych czasach kraie Europy z radością 
przyjmowały ofiary fanatycznego tyraństwa 
Ludwika XLIV., bo niosły z sobą piękne re- 
komendacye, nauki i kubszta Francyi; ale 
teraz podsiępność i obłuda złe iim wszę- 
dzie ziednała przyjęcie. Sasiedzi nasi prze- 
wąchaliich zamiary, i płany zniszczyli, Obey: 
Ście się z nimi mieszkańców Guerusty służyć 
może za wzór dla naszych Panów godność 
parowską piastuiących, co oyczyznę, którey 
chcą być prawodawcami, Śmieją obrażać tem 
oświadczeniem, iż niegodpą iest rzeczą wy- 
chowywać dzieci swoie, maiące w czasie także 
dawać prawa oyczyznie, Jakieyże przyszło- 
ści spodziewaćby się musiało prawodawstwo 
francuzkie od mężów, którzyby odebrali wy- 
chowanie iezuickie na króy hiszpański lub sa- 
baudzki?* 

Goniec francuzki z prywatnego listu z Cey- 


lan podaie niektóre szczegóły o -przybyciu, 


pobycie i odieździe źnanego Sir Hudson Io- 
we na wyspie S. Maurycego: ,,Doznawszy 
obelżywego przyięcia w Bombay i Geylan, 
niewahał się Pan Hudson Lowe wystawić na 
podobne nieprzyiemności na. wyspie $.: Mau- 
rycego. Gdy wysiadłszy. przy odgłosie dział 
na ląd spokoynymi, znalazł, mieszkańców, 
oświadczył iednemu z wyższych urzędników, 


: 
` 


y 


iż mu się lud tćy wyspy spokoynego i lago- 
dunego charakteru być zdaie, i żeby chętnie 
nim rządził. Ale niedługo, gdy się udał do 
księgarni angielskićy, przekonał się inaczey. 
Tiun bowiemipospolstwa do drzwi się cisnąc 
takiego nabawił:go strachu, iż w niebezpie= 
czeństwie, w iakićm się znaydował, widział 
się przymuszonym zawiadomić rządzcę wyspy 
iżądać od-niego pomocy.  Przysłany Adju= 
tant niebył w stanie nakłonić do odeyścia ca: 
raz bardzićy pomnażaiący się tlum; a tak Gu- 
bernator Lowny 'Gawle' zniewolonym był, 
sam się:udać na ratunek: © Wieczorem miał 
ochotę póyść na teatr, Kilka tylko dan; uda: 
ło się lam tego wieczora, reszta sali inę- 
szczyznaimi była napełniona; umówiono się 
zaś, Że za nadeyścieim znienawidzonego g0=, 
ścia, wyidą wszyscy i iego samego zostawią, 
Przewidział zapewne, Że go lam nic pocie- 
sznego nieczeka, i nieprzyszedł wcale. Gdy 
miał wsiadać na statek dla powrócenia ną 
brzeg, czekało na niego na placu rządowym 
do 500 osób. Po nieiakiem wahaniu się odź 
ważył się nareszcie bobatćr zabrać do odian 
zdu. Wiedy zaczęły się głośne okrzyki: Oto 
zbóyca! patrzcie, oto oprawca z Ś. Helenyt, 
na szubienicę tego łaydaka! utopić łotra! By: 
ła to nieprzylemna kantata dla Anglika, któ: ` 
ry dobrze zna ięzyk francuzki. Potćm wstę: 
pie zaczęto kanonadę'ku niemu, rzucaiąc ob- 
ficie błoto i gnóy kóński. Przy samém wsia- 
daniu nowe się odczwały błogosławieństwa: 
Jedź łoirze, iedź na złamanie karku! -prze- 
klęstwo Nieba niechay cię wszędzie ściga! 
a dla tém większćy dobitności puszczono grad 
kamieni, z których ieden ugodził go w ra- 
mie, drugi:w kark; od większych nieprzyie= 
mności uwolniła go szybkość! maytków. 
Pewien Dziennik departamentowy umie- 
ścił nowe szczegóły tyczące się przyięcia P. 
Hodson Lowe na wyspie Ś, Maurycego, Ze 
wszystkich nieprzyiemności, na które był wy- 
stawiony, następuiąca może naybardziey iest 
godna uwagi. Jego Adjutant nietylko nie= 
uymował się za nim, lecz owszem wstępuiąc 
na pokład okrętu, złamał szpadę, przeklina- 
iąc upodlaiące położenie swoie obok'czławie- 
ka, którego z obrzydzeniem od siebie odpy= 
cha ziemia wszędzie, gdzie się tylko pokaże. 
Zdaie się, iż w Niemczech niemaią Żadhego 
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a tém mnićy dokładnego wyobrażenia o sposo- 
bie, iak tu nayrostropnieysi mężowie uważaią 
wyprawę do Morei. Kiedy czytamy nasze Ji- 
beralne pisma i ich frazy, to możnaby. rozu- 
mieć, Że to przedsięwzięcie iąkoby dla korzy- 
ści narodu. pokłask znaydowałos -1 Rzecz się 
iednakże ma inaczćy. Kto: cokolwiek daley 
w przyszłości patrzy, iak tylko na iutro, pytasię, 
czyli Ministrowie przekonani są w sobie o za- 
miarze iedynie Francyi się dotyczącym? Wpra- 
wdzie zapewniaią i nasze ministeryalne i an- 
gielskie pisma o porozumieniu w tym wzglz- 
dzie gabinetu angielskiego z naszym; to je- 
driakże chociażby obecnie i było prawdą; na 
/ przyszłość niemoże służyć za rękoymią. Nie 
byliż bowiem Ministrowie angielscy w poro: 
zumieniu z partyą Don Pedra w Portugalii? a 
iednak bez żadnego: skrupułu wydali swoich 
przyiaciół narzeź oprawcy. Anglia bardziey 
się boi Rossyi, niż naszey siły morskiey. Czyż 
przeto niepodobnąby ićy było rzeczą podług 
dawnego zwyczaiu obedrzeć słabszego, aby 
- tém silnićy: wystąpić-przeciw mocnieyszemu? 
Statyści powinniby osirożnieyszymi być i nie 
tak łatwowiernymi iak dziennikarze, którzy czy- 
telników swoich bawią sofizmatami, kiedy 
nic gruntownego niemogą powiedzieć. Fran- 
cyi polityka wymaga, aby się wzmocnić we- 
wnątrz dla imponowania zewnątrz, ` Kormuż 
się teraźnieysza: romansowa krucyata na co 
przydać może? Pod względem woyskowym 


służy ona tylko za dywersyą na korzyść Rossyi, 


która i tak dosyć iest groźna. A tak gotuiemy 
rózgi, kióremiby nas wczasie chłostano. Po- 
litycy obdarzeni subtelnieyszą przenikliwością, 
widzą w wyprawie peloponezkiey przygotowa- 
ny dla Anglików pozór zagrabienia Egiptu; 
gdy ten kray oderwany od Porty sam niewie, 
komu się powierzyć. Od tego i podobnych 
niebezpieczeństw to nas tylko zasłonić może, 
ieżeli Ministrowie innych gabinetów równie 
niedeterminowani być zechcą iak nasi. Gdyby 
podobna było ludzi nagle względem ich ko- 
rzyści oświecić, to nietrudnoby się dało po- 
wiedzieć, co czynić wypada: ale teraz, kiedy 
ieszcze trzeba czekać na zamknięcie się nieie= 
dnćy pary oczu, nim się inne ośmielą otwo- 
rzyć, niepozostaie nic, iak cierpliwie znosić 
w Europie panowanie ślepego trafu, który 


obecnie naypotęźnieyszym iest gabinetem; 'wy.. 
iąwszy rossyiski, Wielki Wellington; który 
tyle uczynił dla wolności świata, mieiest dość 
mocny, aby mógł zaprowadzić stałą politykę; 
co gorsza, przeciwnicy iego utzymuią, iż on 
właściwie niewie, co'to iest za zwierz takową 
polityka, i Że ią uważa'za wynalazek rewolu. 
cyiny. . . Wszędzie widzieć się daią skutki oba. 
wy własnych ludów , która niczem innćm pie. 
iest, iak Obawą własnych sił (W Anglii nie- 
śmieią być całkiem Anglikami, u nas całkiem 
Francuzami; a tak połowiczność robi nas 
wszystkich niewolnikami losu; pomimo że 
Ministrowie zobawy o swoie urzędy, dumne 
sobie robili zamiary, uczynić nas swoimi nie. 
wolnikami. Nieiestże to osobliwszą rzeczą, że 
człowiek prywatny (P, Eynard) z.daleko wię. 


kszem zgłębieniem rzeczy wynurzył się wzglę. . 


dem waźnych interesów Europy, iużeśmy 
zwykli od dawnego czasu czytać w urzędo: 
wych i nawpółurzędowych dziennikach? Kie 
dyż przecie poymiemy, co maią znaczyć spra: 


wy irlandzkie, portugalskie, hiszpańskie i tu. 


reckieP Opatrzność rzuciła tam nasienie; któ. 
re wkrótce może zacząć rość nad naszemi 
głowami. 

Gazeta lugduńska donosi właśnie, — rozu. 
mie się, z wielką alieracyą — o maiącćm na- 
stąpić zniesieniu i przeniesieniu wielu Pre- 
fektów, Generalnych Dyrektorów i Radzców 
Stanu». i 


Goniec Francuzki pisze, Że Pan Vatisme: 


nil szczerze się zaymuie przywróceniem szko: 
ły normalnćy,.i zapewniaią, że Pan Victof 
Lecrerc, ieden z Redaktorów Dzienika Spo- 
rów, na ićy czele iest stawionym, Jeżeli 
przyimie nominacyą, można naprzód zarę- 
czyć, Że pozyska poklask powszechny. — Na 
co Gazeta się odzywa: „oklask Gońca.« 


; ANS pi, bis 
Z Londynu, dnia 26, Września, 
Xiążę Wellington miał wczoray posłuchanie 
u Króla i rozmowę z Hr. Aberdeen, z któ. 
rymto ostatnim naradzali się tamże Posłowie 
Francuzki, Rossyiski i Austryacki, to samo 
Posłowie Hiszpański i Buenos- Ayreski. 
 Dzisiay o godzinie3, odbyła się rada gabine* 
towa w urzędzie spraw zagraniczoych. © ` 
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ZiLondynu, dnis 26. Września. © 

» Królowa: Portugalska przybyła onegday na 
fregacie Emperatriz do Falmouth, N. Królowa 
powitana została królewską salwą od garnizonu 
i oktętów woiennych, : Fregata Brazyliyska za- 
tknięła: niezwłocznie królewską chorągiew Por- 
tugalską i została powtórnie salwą królewską 
powitana, /Margrabia i Margrabini Palmella, 
Podhrabia Itabayana z Szefami wydziałów: cy: 
wilnych'i woyskówych”udalż się niebawnie'na 
pokład, aby N. Monarchini złożyć swe uszano* 
wanie. "Ze wszystkich stren' kraiu biegły tłu* 
my ludu, aby oglądać młodą Królową. Dziś 
chciała Królowa udać się do Plymouth, 

P Uważają wszyscy wielkie podobieństwo mię- 
dzy Donną Maryą da Gloria i nięboszczką Xię- 
Źniczką: Karoliną, gdy ostatnia w:tym samym 
wieku byla. =” ; ROWE SEISE 
=Spodziewaią się, i2 młoda Królowa Portu- 
galska przybędzie w przyszły tydzień do Lon- 


'dynu, i Że-potćm uda się do pałacu w Hamp- 


ton- Courts 
będzie. sę: 

Niemogło się nic pożądańszego w obecnćy 
chwili tak dla Anglii iak 1 dla Portugalii wyda- 
rzyć, pisze “Tines, lak zbliżaiąca się sposo- 
bność okazania, że wszystko, co rząd angielski 
względem owego. Królestwa w niepomyślny 
sposób uczynił, niezasadza się na niego- 
dnych prawidłach,. i Że Don Miguel niebę- 
dzie mógł iuż się chełpić, iakoby Anglia przez. 
okazywanie mu przychylności swoićy da- 


gdzie mieszkanie swoie mieć 


wała mu dowód, Że sprzyia iegó sprawie i 


przez to zachęca stronników iego do wiąza- 
nia się z nim. Spodziewamy się, Że obecność 
Królowéy Portugalskićy w naszym, kraiu bę- 
dzie punktem łączenia się wszystkich serc pra- 
wych, którćmi się Portugalia poszczycić może; 


Gazety. Wielkiego Xięstwa Poznańskiego. 
(Z dnia 8. Października 1828.) | 
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Fże odtąd każdy powiew z Anglii nowym stde 
nie się powodem Tagowi zaufania i nowéy 
mu nada męzkićy determinacyi., Prawi Por- 
tugalczykowie, którzy u nas schronienia szu- 


kali;' cieszą się nadzierą oglądania wśród siebie: 


Królowćy; tém więcey się zaś raduią nayro- 
stropnieysi z pomiędzy nich, ile Że to służyć 
im może za nayimocnieyszy dowód, że. rząd 
angielski obowiązków swoich względem wier- 
nego' i użytecznego sprzymierzeńca niezanie- 
dba w chwili nieszczęścia, z powodu niena- 
wistnego i nieubłaganego nieprzyiaciela, Nie: 
przypominamy sobie, abyśmy większą kiedy 
niespokoyność i nieukontentowanie w opinii 


publiczney ludu angielskiego spostrzegli, iak. 


przy rozwinięciu się tych wypadków, które 
wznieciły powszechne podeyrzenie, fakoby 


Ministrowie Króla angielskiego opuścić mieli ` 


sprawę córki naszego. naturalnego przyiacjela 


Dön Pedra, bez względu na uczucia wolności, 


polityki, wierności i honoru, Niepodpada to 
żadney wątpliwości, Że od czasu, iak admini» 
stracya dostała się w ręce Xięcia Wellingtona, 
powstała w umyśle portugalskiego ludu myśl, 
którą opinia, iakićy się w powszechności aż do. 
tey chwili prawie powszechnie w Angii irzy- 
mano , utwierdziła jeszcze, iakoby odstąpiono 
zupełnie od polityki Canninga, i Że postępo- 


wanie tego światłego Ministra, które nieprze: 


stępuiąc bynaymniey granic, iakie założone są 
wpływowi obcych mocarstw do interessów na 
rodu niepodległego, stale broniło berła i formy 
rządu Królestwa tak ściśle z Anglią połączone: 


go, Że mówię to postępowanie ustało zupeł-- 


nie, a mieysce iego zaięła widoczna oboię- 
tność względem przyiętych obowiązków wier- 
ności i przyiaźni, i skuteczną wprawdzie, ale 
zawsze tylko potaiemna obrona wspólnego nie- 
przyiaciela Brytanii iićy sprzymierzeńca, Pas 
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"miętna mowa Lorda Aberdeen w Izbie wyż- 
szey wiele zaszkodziła charakterowi rządu an- 
ai igo „Jako Sekretarz Stanu niepowinien 

ył ani wspomnieć o zasługach iednego z wio- 
dących w Portugalii woynę stronnictwa. Nie- 
chcemy utrzymywać, iżby P, Canning tę rzecz 
całkiem był zamilczał; lecz wypadało uczuciom 
iego następcy oddać sprawiedliwość w teń spo- 
sób, iżby niedziwiono się powszechnie i gło- 
éno temu, Że Lord Aberdeen nieuważał tego 
za rzecz godną, aby królewskiey karcie kon- 
śtytucyiney, która Portuzalii nadała wolność, 
albo zasadom i zasługom tey części narodu, 
która ią utrzymać usiłowała, oddał należytą 
pochwałę; i że nietylko niezłożył należnego 
hołdu tym wiernym i patryotycznym Portugal: 
czykom, którzy Anglią i konstytucyą za hasło 
sobie obrali i niewyrzekł nagany dla tych, co 
hołduiąc D. Miguelowi, Brytanią i wolność bań; 
_ bili; lecz owszćm o tém właśniestronnictwie po- 
„ chłebnie wspomniał, nazywaiąc ie „przyiacioł- 
mi Anglii''-a obrońców wolności i karty, spo- 
twarzył nazwiskiem „nieprzyiaciół wszelkiego 
rządu — co wszystko przebrało miarę cierpli- 
wościi mogło łatwo w cały świat wmowić, że 
taka mowa mogła tylko być skutkiem naywię- 
kszego niesprzyiania wolności -portugalskiey. 
Złożenie urzędu przez P. Lamb, który mogł 
tylko na zgubę Karty dłużey sprawować, no- 
wym było powodem do. nieufności ku taie- 
mnym zamiarom Ministrów. Zawczesne 
uznanie papierowey blokady wyspy Madery 
"trzecim stało się powodem. Niemamyż więc 
"racyi, że utrzyimuiemy, iż Ministrowie wiele 
niesławy z-siębie muszą zwalić, i Że zbliżaiący 
się przyiazd Królowy Portugalskiey podaie im 
sposobność zmazać w oczach Anglii plamę po- 
lityki swoićy, na którą Żaden angielski Mini- 
ster spoyrzćć niemoże bez poniżenia siebie i 
kraiu swego? Są ludzie, — bez wątpienia Don 
Miguela stronnicy , — którzy zdaią się spodzie- 


wać, że Królowa Portugalska nieznaydzie do- ' 


brego przyjęcia w Anglii, któreby w skutkach 
swoich mogło usprawiealiwić nadzieię poie- 
dnania walczących stronnictw, Pewien cudzo- 
ziemiec oświadczył się z tem wyraźnie agento- 
wi D. Miguela. Gdyby sobie rząd portugalski 
tak miał postąpić, toby też i każdą gałęź publi- 
cznego prawodawstwa podobnie zaniechać wy- 
padało, abyśmy przez nasze dopełnianie po+ 


winności niestali się komu uciążliwymi. Już 
przez trzymanie się tego, co Ministrowie na- 
zwali powinnością 'swoią iako neutralni, iak 
naygorsze skutki sprowadziliśmy w Portugalii, 
albowiem iakiekolwiek mogły być powody po: 
lityki naszey, nasze posiępowanie przyłożyła 
się do wzniecenia odwagi u Don Miguela, 
Tam przeto gdzie postępowanie nasze dobróy 
sprawie zgubę przynieść miało,. uchwyciliśmy 


„się go bez ociąyania; ale gdzie ścisłe dopełnie- 


nie praw przyłaźni mogło dobrćy sprawie być 
pożyteczne, tamm niewahały się szczególne 080: 
by protestować przeciwko ich wykonaniu. 

Przyięty przez Turków system obrony; pie 
sze New Times, zaczyna okazywać swoje sku: 
tki, ¿W pierwszych' dniach -Maia przeszli 
Rossyanie przez Prut, i 20, Sierpnia zaszh 
pod Szumię i Warnę. Przed nimi wznoszą 
się grożące niebezpięczeństwem góry s. w tyle 
maią bezdróża, grunt nieurodzayny:i nie 
przylaciela, który: ich ciągle napastuie; a 
w obozie panuie zaraza. W stu kilku;.dniach 
uszli 150 mil ,„,azatem około pół mili na dzień, 
Jedyna ważna twierdza, którą zdobyli, jest 
Braiłow, a i ta kosztowała ich 5000 ludzi. 
Nieprzyiaciel cofnął się przed nimi, ale nie: 
uciekł. Z oszczędnością używał środków 
obrony, zkoncentrował siły i zaiął pozycyą 
na pasinie gór, kióre dotąd były przedmu 
rzem niedostępnem dla Rossyan, ków 

W Gibraltacze panuie Żółta febra, i to bare 
dzo niebezpiecznego gatunku, , 


Hiszpania, 
Z Madrytu, dnia 20. Września, 

Dwór Królewski udał się dnia 16. m. b, do 
FEskurialu. Królestwo Jmć, Xiążęta i Xię- 
Źniczki domu Królewskiego znayduią się 
w dobrem zdrowiu, 

Przybycie Donny Maria da Gloria wprawi: 
ło dwór nasz w wielkie poruszenie. Hrabia 
Ofalia odebrał rozkaz, ażcby pozostał tak 
długow Londynie, dopóki tam Królowa Por: 
tugalska bawić będzie. f 


sss RO T E goal iza, ; 
Z Lizbony, dnia 15. Września, 
Dnia 13, m, b. zebrała się nagle Rada Sta 
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mua po przybyciu gońca z Franeyi, i słychać, 


iż posiędzenie było bardzo burzliwe, i 


Rozmaite Wiadomości. 


- N. Cesarz Rossyiski upoważnił JW. €an- 
crin, Generała Porucznika, Ministra finan- 
sów do zaciągnienia pożyczki 18 millionów 
Złotych od bankierów hollenderskich Hope 
i Komp, : 


nn 


PSF PIEC 


Rośliny przezemnie w różnych okolicach 
"W, Xięstwa Poznańskiego zbierane, z przy- 
'. toczeniem miejsc gdzie resną. 
(Dokończenie.) 


n Melampyrum pratense, L..; Krowia rez łąkowa, 
` (Wiesen - Wachtelweizen). Broniko- 
(wo, zagajenie. = Bydła łakotkiem, 
psczół słodyczy źrzódłem, 
nemorosum, L.; Krowia rez dzień i 
poc, (Blauer Wachtelweizen). Io- 
wiece, bór i zagajenia. Przyjaciół 
ogrodów nie zawiedzie. Sc 
arvense, L.; Krowia rez rolna, (Acker. 
Wachtelweizen). Malewo nad rolą 
od strugi, : TERE 
Bydło chętnie ją požera; krowy dają 
wyborne mleko i tuczą się dokładnie. 
Epilobium angustifolium, L.; Wierzbówka 
wązko - liściowa, ` (Schmalbliuriges 


Weidenróschen). $tworowo nad gra: _ 


micą.Sziąską, zagajenie. Przyjemna 
ta roślina zasługuje ze wszech miar 
na zasczytne stanowisko w ogro- 
dach pięknych. 
"w Szląsk cały, przypomina czule roz- 
'koszne miejsca wspaniałyych Sude- 
tów, powabnego wzgórka „Wilhelma: 


Hohe i szanownćy doliny 
‘rads Thal“ w Salzbrunie!!! 


Kone 
hirsutum, [..; Wierzb. kudłata sCZat 


tiges Weidęnróschen). . Zagajenie, 

w bliskości karczmy -„Klirsch* na gra- ` 
; nicy Szląskiej. í KRA 
== pubescens, Wierzb. puchowa, kwa- 


poik,  (Flaumhaariges Weidenrós- 
chen), Sepinko, nad kanałem, 
. Pomnożyciel Dykcyonarza Kluka 
bardzo się co do tey Wierzbówki po. 
mylił, Klek nazwał Epilobium hirsu- 
tum, Wierzbówką kudłaią ; pomnoży. 
ciel nazywa Epilobium pubescens Wierz- 
bówką kudłatą. Musiała zajść omyłką 
w przepisywaniu, miał albowiem epi- 
lobium pubescens- na oku, -jest zaś nje 
i pubescens lecz hirsutus kudłaty. 
Leonurus Cardiaca, L.; Lwi ogon Serdeczniłt 
; (Gemeiner Wolistrapp ). Kościan, 
brzegi Obry. Z niego piękną ciemno- 
 oliwkową farbę robią. 
Marrubiastrum, L.; Lwi ogon Szan. 
cik, (Andornarliger Wolfstranp). Kę- 
ścian, wały. 
Aina 


KONCERT. 

Przybył tu Pan J. Nagel, wiolinista, 
uczeń Pana Meysedera i sławnego Pagani- 
niego. Jutro da się słyszeć w koncercie ną 
sali resursowćy. Niektórzy luteysi amatoro= 
wie muzyki słyszeli go tego lata przy uzdraa 
wiaiących źródłach Szląskich i oddaią iego 
zręczności zupełną sprawiedliwość. 


` > a 
Co tylko opuścił prassę: 
Kalendarz Polski, Ruski i Gospa- 


darski dla Wielkiego Xięstwa Po- 
znańskiego na rok Pański 1829., 


Gościa prowadzi i iest u podpisanych, iako też w komisie u 


P. Dunkera w Rawiczu do nabycia.. 
Poznań, dnia 7, Października 1328. 


W, Decker i Spółka. 


` 


"Żeńskie, co 
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*"Termiq licyfacyiny w obwieszczeńiu z dnia 


16, Września ri'b. względem dostawy drzewa. 


opałowego dla biur Naczelnego Prezydyam 
i Regencyi na zimę 153% na dzień ri. m. b, 
wyznaczony ; będzie ,*z*przyczyny zaszłych 
okoliczności, dnia tT3. tegoż m, odbyty, co 
się ninieyszem oznaytmia, w: . 

- Poznań, dnia 6. Października 1828. 
|; Królewsko - Pruska Regencya, 
* Wydział pobórów stałych, dóbr i lasów 

, aządowych. - i: 
PA: 5 ti; y 27 
"PAKI ',455S50i OjsTziYv: 


"FN : 


+ ę 2 È ł ` 
= OBWIESZCZENIE. 
„Małżonka kowala Daniela Harwardt, 
Elżbieta ż/Schewów w Gliszczu, wyłą- 
czyła przy pokwitowaniu z opieki nad nią pro- 
wadzonćy pod Uniem 6, Sierpnia r, b. wspól- 


' ność majątku i dorobku z mężem swym, począ. 


wszy od dnia wstąpienia z nim w śluby mał 

się do publiczney pódaie wiado- 

mości. BĘ Š 
Piła, dnia 4, Września 1828. > 

' ` Królewsko- Pruski Sąd Ziemiański. 


5 ESEE — 


">... OBWIESZCZENIE. 
"Na wniosek 
Adolfa Nathan Tombardysty, rozmaite upa- 
dłe fanty przez Kommissarza aukcyinego All- 
green na terminie przez niego wyznaczyć się 
mianym, naywięcey daiącemu za gotową za: 
płatę w kurancię, w,domu pod liczbą. 427. na 
Garbarach położonym,  przedawane będą. 
Wzywamy przeto wszystkich tych , którzy 'u 
rzeczonego Nathan fanty złożyli, które przed 
sześciu: miesięcy Jub dawniey upadły, aby ta- 
kowe przed terminem litytacyinym wykupili, 
lub gdyby słusżne mięć sądzili przyczyny prze- 
ciw zaciągnioney pożyczce, takową podpisa- 
nemu Sądowi do dals éy dęcyzyi spiesznie poż 
dali, w przeciwnym; bówiem. razie sprzedaż 
effektów zastawnych nastąpi, i'wierzyciele za- 
stawni z zebranych z sprzedaży pieniędzy, co 


tuteyszego Starozakonnego ` 


do należności swych: w księdze zdstawney za: 

pisanych,**zaspokoieńit bydź ęmaią:, remanent 

zaś pozostać mogący kassie ubogich oddany, 

i zresztą nikt z pretensyami swemi w przedmio. 

cie zaciągniętego -zastawu-słuchaiy nie będzie, 
Poznań, dnia 11. Sierpnia 1828. 


Król. Pruski Sąd Ziemiański, 


y 


PATENT SUBHASTACYINY, 
+ W. celu kontynuacyi subhastacyi nierucho: 


` mości, pod liczbą 59. na przedmieściu Środki 


położoney, do Wawrzyna Bzdręgowskiego 
małżonków należącey, sądownie na 330 Tal, 
13 sgr. 6- fen. otaxowanćy, na wniosek wierzy» 
ciela iednegeż, nowy termin na 


dzień 12. Listopada r. b. 


zrana o godzinie 10, przed Referendaryuszem 
Elsner w Izbie Instrukcyiney Sądu naszego 
wyznaczony został, na który ochotę kupna i 
do posiadania zdolnych wzywamy, aby się na 
terminie tym osobiście lub przez prawnie dos 
zwolonych Pełnomocników zgłosili, i licytą ` 
swe podali, poczem naywięcóy daiący, ieżeli 
prawna iakowa niezaydzie przeszkoda, . przysą- 
dzenia spodziewać się może. . 
Taxa i warunki w Registraturze przeyrzaną 
być może. ; ; 
Poznań, dnia ra. Września 1828. 


Królewski Pruski Sąd Ziemiański, 


Sik 


ż Di 


"PATENT SUBHASTACYINY, 4” 


‘Dóm do Sukcessorów po Józefie i Maryannie 
Zurkowskichmałżonków. należący tu na ulicy 
S. Marcińskiey pod diczbą 187 położony sądo- 
-wnie na-1323 Faly 10:Śgr otaxowany:z przy: 
czyny działów publicznie naywięcćy daiącemu 
przedany być ma d ią: dysk 

Fermin zawity nadzieńczi Grudnia r.b 
przed południem o:godzinie a0tey przed Refe- 
rendatyuszęm Sądu: Ziemiańskiego. Jeysek w` 


Izbie Tnstrukcyinćy Sądu naszego wyznaczony 


został nea IMS R SIERRA 

Ochotę «kupna i; do posiadania zdolnych 
wzywamy, aby się ra dqrminie tém osobiście 
lub przez» prawnie 'dozwolonych pełnomocni- 
ków stawili, i licyta swe podali, poczem nay- 
więcćy daiący ieżełi prawna iakowa niezaydzie 
przeszkoda przysądzenia spodziewać się może, 
Taxa i Warunki: w Registraturze przeyrzane 
byćzmogą.: > |; 

Poznań dnia rr. Września 1828. 


-_ Królewsko- Pruski Sąd Ziemiański. 
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PATENT SUBHASTACYINY. 


Gdy na terminie dnia 16. m, b. wyznaczo- 


“nym do przedaży domu do Sukcessorów Fran- 


ciszka Potarzyckiego należącego, tu na rogu 
ślosarskićy i butełskićy ulicy pod liczbą 140 
położonego, sądownie na2g970 Tal. 12 $gr. 6 fen. 


otaxowanego mało, tylko 2000 Tal. podano, * 


przeto na wniosek Suksessorów nowy termin 
licytacyiny na dzień 7go Stycznia 1829. 
zrana o godzinie 1otćy przed Referen- 
daryuszem Sądu Ziemiańskiego Randów w 


, Izbie Instrukcyinćy Sądu naszego wyznaczony 


został. 

Ochotę kupna i do posiadania zdolnych 
wzywamy, aby się na terminie tym osobiście, 
lub przez prawnie dozwolonych pełfomocni- 
ków zgłosili i licyta swe podali, poczem. nay- 


"więcćey daiący, ieżeli prawna iakowa niezay- 


dzie przeszkoda, przysądzenia-spodziewać się 


' może. - 


+ „[axa i Warunki w Registraturze przeyrzane 
Być mogą, i R BO SE? 
Poznań dnia 24. Września 1828. 


_ Królewsko-Pruski Sąd Ziemiański. 
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GYTACYA EDYKTALNA, 
Podpisańy'Sąd Ziemiański zapozywa niniey- 


szem publicznie z mieysca pobytu swego 'hie- 


wiadomych sukcessorów zmarłego Franciszka 


"Twarowskiego byłego Radzcy Prefęktury .Byd- 


gowskiey i Szambelana to ies, | 
Sukcessorów zmarłego Piotra Twarowskie- 
go brata onegoż, Sukcessorów zmarłego 
Baltazara Twarowskiego, podobnież brata 
onegoż, Sukcessorów rownież zmar éy 
Borowskiey siostry onegoż, —. 

aby w.terminie do deklarowania się względem - 

przystąpienia do spadku, i do legitymowania 

się na 


* dzień 13. Marca 1829. 


przed Ur, Wessel Referendaryuszem Sądu 
Ziemiańskiego tu naznaczony; osobiście lub 
przez pełnomocników prawnie ulegitymowa- 
nych, na których tuteyszych”Komumis. Śpraw. 
Rafalskiego, Schoepke i Schulza im:proponu- 
iemy, stawili się, w razie zaś niestawienia się 
pewnymi byli, że zpretensyami swemi do maŝ- 


sy prekludowani zostaną i ta tym sukcessorom 


wydana być ma, którzy się zgłosili. "= — 
Bydgoszcz, dnia 21. Kwietnia 1828. ~ 


Królewsko - Pruski Sąd Ziemiański. 


ZAPOZEW EDYKTALNY. o *.. 
Urodzony Józef Marcyan Tomicki, dziedzic 
dóbr Suchorzewa i Małżonka tegoż Ur. Teklą 
z Piotrowskich Tomicka twierdzą, iż nasiępu-' 
iące na dobrach Suchorzewie do nich wspólnie 
należących w Powiecie. Pleszewskim położo- 
nych, zapisane pretensye, iako to: - 

a) zapisane protestando. Rubr, III. Nr. 1, dla 
Sukcessorów Walentego Miaskowskiego na 
mocy dekretu Trybunału z dnia 14. Marca 

+a783. Taler, 2271 czyli 13626 Złot. pol., na 
którey pretensyi zaś osobna protestacya 
względem 666 Tal. 20 śgr. czyli 4000 Złot, 
poł. dla Michała Radolińskiego czyli Sukcese.. 

„sorów tegoż subintabułowaną została, aktó- ` 
ra to pretensya do ninieyszego wywołania 
nie iest włączoną, = > 

b) zapisane Rubr. III. Nr. T4. dla Kunigundy 
z Kowalskich Kołaczkowskićy , czyli Sukces- 
sorów teyże podług dekretu. pierwszeństwa 
z dnia g. Listopada 1772 r. i dekretu kon- 

+ descensyinego z dnia 7e Czerwca 1783 T+ 


1100 


Tal, 2056 śgr. 23 fen. 4 czyli 12,335 Zł. 25 
groszy pol, na którey summie protestacya 
(dla Konwentu Cysterskiego w Ołoboku 


, względem pretensyi Tal. 166 dgr. 16 czyli - 


1000 Złot. polsk. po 34 od sta procentu zin- 
skrypcyi Jana Kowalskiego d. d. w poniedzia- 
łek po Septuagesimae 1739 r, iest zapisana, 
która to summa zaś na mocy dekretu kon- 
descensyonalnego z dnia 7. Lipca 1783 r. 
- Kunigundzie z Kowalskich Kołaczkowskićy, 
przysądzoną została, a która do powyższych 
Tal. 2055 śgr. 23-fen, 4 czyli 12,335 Zł. poł. 
25 gr. pol. iest wcielona, : 
€) zapisane Rubr. III, Nr. 18, dla Sukcesso- 
rów Stefana Grudzielskiego podług dekretu 
` pierwszeństwa z dnia 9. Listopada 1772 r, 
310 Tal. 20 dgr. czyli 1865 Złot. polsk., 


`d) zapisane Rubr, III. Nr. 18. na mocy tegoż 
dekretu dla Sukcessorów Szołdrskich 'Tal389 
- dgr. 8 czyli 2336 Złot. polsk:, 
€) zapisane Rubr, Nr. 20. dla Sukcessorów 
Makowięckich na mocy dekretu Tal. 64 czyli 
| * 584 Złot. polsk., 


+i $) zapisane Rubr. III. Nr. 25 także na mocy. 


| tegoż dekretu dla Marcina Juńskiego Tal.409 
: dgr. 2 fen. 8 czyli 2455 Złot. 10 gr. polsk. 


duż dawno zaspokoione zostały, twierdzenie 


takowe poczęści kwitami zaświadczaiąc, Gdy 
wszystkie ie kwity do wymazania nie zda- 
tne, niektóre z powyższych pretensyi nie są 
pokwitowane, prowokanci zaś wymazania 
wszelkich powyższych intabulatów się doma- 
gaiją, nie będąc wstanie nazwiska lub mieysca 
pobytu teraźnieyszych posiadaczy tychże po- 
dać, przeto o publiczne wywołanie rzeczonych 
pretensyi wnieśli. Przychylaiąc się do wnio- 
sku tego wyznaczyliśmy termin na dzień 17, 
Stycznia 1829. przed Deput, W, Hennig 
Sędzią w Izbie naszey dla stron przeznaczoney 
o godzinie gtéy zrana, i zapozywamy zapisa- 
nych posiadaczy wyżey rzeczonych pretensyi, 
lub Sukcessorów i Cessyonaryuszów tychże; 
lub wszystkich tych, którzy w prawa ich wsią- 
pili, aby w wyznaczonym terminie się stawili 
© 4 prawa swe do pretensyi tych wykazali. Każdy 
niestawaiący spodziewać się może, iż z pre- 
*tensyami swemi do dóbr Suchorzewa, tudzież 
do summ wywołanych służyć iemu mogącemi 
wyłączonym i wieczne w tćy mierze nakazane 


iemu zostanie milczenie, gdzie następnie wy: 
mazanie takowych uskutecznionem zostanie, 
Pretendentom tu w mieyscu znaiomości nie. 
maiącym, wyrnieniaią się Kormmissarze Spra- 
wiedliwości Ur. Pilaski, UWr. Brachvogel, Urn 
Springer, z których iednego lub drugiego koń: 


cem zastąpienia ich w terminie sobie obrać i 


plenipotencyą i informacyą opatrzyć mogą. 
Krotoszyn d. 18. Sierpnia 1828, y 


Król. Pruski Sąd Ziemiański 


— 


ZAPOZEW EDYKTALNY. 

Z strony podpisanego król. Pruskiego Są- 
du Ziemiańskiego, zapozywaią się dzieci He- 
leny z Borzęckich zamężney Rożno- 
wskiey, iako Sukcessorowie Maryanny 
z Skąpskich Borzęckićy, dla których to 
Sukcessorów w księgach hypotecznych dóbr 
Korzkwy w Powiecie Pleszewskim położonych; 
do Ur. Felicyana Straszewskiego należących, 
Rubr, III. Nro. 4, summa Talarów 111 dgr. 9 
fen. 8: na mocy przyznania dziedzica z dnia 
£8. lipca: 1796. stósownie do rozporządzenia 
z dnia 20 Kwietnia 1799. zapisaną została, tu. 
dzież Sukcessorowie tychże być mogący, Cege 
syonaryusze, lub wszyscy ci, którzy w prawa 
tych wstąpili, aby się w terminie ; 


dnia 29. Listopada 1828, 


przed Deputowanym Ur. Scholtz, Referenda. 
ryuszem w mieyscu posiedzenia $ądu naszego 
stawili i pretensye swe do należytości teyże 
udowodnili. W razie niestawienia, spodzie: 
wać się maią, iż z wszelkiemi w tey mierze 
rościć się mogącemi pretensyami swemi, wyłą: 
czonemi zostaną, 
Krotoszyn dnia 16, Czerwca 1828. 


Król. Pruski Sąd Ziemiański, 


: m 


ZAPOZEW EDYKTALNY. 
Na wniosek W. Franciszka Ludwika Psar 
skiego w Kempnie zamieszkąłego, iako wię 


rt zg cz 
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| rzyciela hypotecznego, nad dobrami Słupia 
- w Powiecie Ostrzeszowskiin położonych, do" 


Ur. Woyciecha Psarskiego należących, proces 
likwidacyiny dnia dzisieyszego otworzonym 
został, Przeto wzywaią się wszyscy wi: rzy- 
ciele niewiadomi, którzy do dóbr rzeczonych 
iakąkolwiek pretensyą rzeczową mieć sądzą, 
aby się w terminie 


na dzień 28. Stycznia 1829. 


przed Deputowatrym Ur. Scholtz Referenda-' 


ryuszem w mieyscu posiedzenia Sądu naszego 
stawili, pretensye swe zameldowali i udowo- 
- dnili. Wszyscy wierzyciele w terminie tym 
osobiście lub przez pełnomocników prawnie 
dopuszczonych niestawaiący, spodziewać się 
maią, iż z pretensyami swemi do dóbr Słupią 
lub teraz do kupna summy (summy szacun- 
kowey) tychże, wyłączonemi i wieczne mil- 
czenie tak-względem nabywcy Ur, Wincente- 
mu Niemoiewskiemu iak względem wierzycie- 
, li, pomiędzy których następnie kupna summa 
podzieloną zostanie, nakazane im będzie, 
_ Wierzyciele tu w mieyscu znaioimości nie- 
maiący, Ur, Pilaskiego Kommis. Spraw, Ur. 
Brachyvogel Sędziego i Kommis. Spraw., Ur. 
Panten Kommis» Sprawiedliwości za Pełnomo- 
eników sobie obrać. i obranego płenipotencyą 
Łinformacyą opatrzyć mogą. - 
Krotoszyn, dnia 15; Września 1828. 


Królewsko - Pruski Sąd Ziemiański. 


l OBWIESZCZENIE. 

W terminie dnia 13. b. m. zrana o go- 
dzinie 10, sprzedawać będę w mieyscu sądo- 
wem: 3 

1) złoty pierścień ślubny, 

2) podobnieź pierścień z trzema kamieniami 

3) zegarek kieszonkowy z dwiema kopertami, 
w drodze publiczney aukcyi za gotową zapłarę 
naywięcćy dającemu, o czóm ochotę kupna 
maiących uwiadomiam. 

Poznań, dnia 6. Października 1928. 

Król, Referendaryusz Sądu Ziemiańskiego, 
. Styrle. 


' aukcya mebli. 


Aukcya w Oberzy. Saskieys > 
We czwartek i piątek dnia g.i 10, m. b. bę- 
dzie miała mieysce doniesiona iuż dawnićy 


Ahlgreen 


Chcąc wyprzedać resztę sukna normalnego; 
które ieszcze u mnie na składzie iest, zmniey: 
szyłem cenę sir 


, czarnego i granatowego na 14 Zlot. pok 

A szaraczkowego + + « « +.9 7% — 03 
za łokieć pruski, _ 
i Graetz. -' * 


W ciągu tego miesiąca oczekuię kilka gatun= 
ków win czerwonych i białych wprost z Bur- - 
degalii od wdowy Pani Hesse na tuteysżey ko- 
morze. Uwiadomiaiąc o tćm szanowne osoby; 
które odemnie wina pobieraią, a ha komorze 
kupować ie zwykły, zapraszam ninjeyszėmi 
nayuniżeniey, aby w tym względzie do mnie 
wprost zgłosić się raczyły. ` 

Handluiący winem M. Nieczkowski, 
na Podgórney ulicy Nr. 106, c 
w Poznaniu. ud 


Niżey podpisana, ma honor donieść prże- 
świetnćy publiczności o nowo sprowadzonych 
stroiach, składaiących się, z kapeluszy i czep- 
ków paryskich wszelkiego rodzaiu,. blondyn, 
chustek, wstążek, sukien, rękawiczek, kwia- 
tów it.p.; oraz, iż przeniosła swóy skład do 
domu W. Batkowskićy na Wrocławskiey uli: 
cy Nr. 242. A, Tyc 5 


PO RRT S a E 
Nowo sprowadzone damskie stroie poleca 


uniżenie A. Seyfried, - 
Rynek Nr. 39, naprzeciw Ratusza, 
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M. Loewissohn w Poznaniu 
poleca szanownemu obywatelstwu i prześwie- 
iney publiczności przy otwarciu nawego hana 
dlu sukna, swóy dobrany skład towarów su- 
kiennych, składaiący się z francuzkich, ni-! 
derlandzkich i kraiowyeh sukien, kaisertuch. 
i kazimiru, iakoteż prawdziwe angielskie i 
ordynaryine kałmuki we wszystkich. kolorach 

i gatunkach. „Ponieważ towary moie bardzo 
RZ nabyłem,- iesiem zatem w stanie tako- 


- we w nader umiarkowanych cenach sprzeda. 


wać, i będzie zawsze nayusilnięyszćm mém 
staraniem į. przez pomierne ceny i rzetelne 
usłużenie ziednać sobie zaufanie i łaskawe 
względy prześwietnóy publiczności. 


Móy sklep iest w starym rynku Nr. 86. 


podle król. apteki nadworney JPana 
Daehne, 


«3i 


Ceny zboża w Berlinie. 


Wyciąg z Berlińskiego kursu PIECÓW % 
i pieniędzy. 


Dnia 3: Paźdżiamiła 1828. apa REMS La 
po FPA-E sda 

Obligi długu państwa b- 935 93 
Obligi bankoweażdo wzmię j 

AE CLA *7% — 99 
Zachodnio-Pruskie listy 3 zasta- 

wne As olei: 98 — 
Zachodnio-Pruskie lity zasta- zy 

wne B.» „. z T i 
Listy zastawne w. aian We Rf ; 

Poznańskiego. ,*, 1005 997 i 
Wscehódnio-Pruskie'»', , R 975 
Szląskie » e » , szy 106 


Poznań dnia T. Października 1828. 
:Gotowizną, Od sts, 
l sid 


a 


Papierami, 
Kurs obligów m, Pożnania 9IĘ . 


Dnia 2, Października 1828. 

Lądem; Tal. śgr. fen. Tal. égre fem; 
za OE: fers- fom y zhoża ma Pruską miarę i wagę 
aa: RR SSR BE -© - w Poznaniu. 
Jęczmień wielki LI SGO>SN = Bia b= D eyes TOOTE 1528. 
Jęczmień mały Ł'2 — a Mz za Pszenica > p oi Ee ge Sere s 
Owies . I — = = — 20 oo Ż to sa 1 j onay I 6 
Groch «dy 20 = SIS i was ża R -ĄCA 8 GEO! 

Wodą: Tal. égre fene . Tal. égre fene Owies 4» o — 16, = — — 17 — 
Pszenica (białaj 3 10. = 1 2.115  — Taterka +. — Ig — — — 20 — 
Zyl ię W 99. bo mo 1-00 5= (Groch is mom RR > x ŻE 
Jęczmień wielki IT Io — - 1 5 g Ziemiaki . e — 8 = — — II — 
Jęczmień mały — — — -~ — — — Masła garniec 1 10 — — -I 12 6 | 
Owies . 1 — — - — — —- Słomy kopa a | 
Groch . 4 , — — — e — — O mooff. s: 3715 ei = 3 17. 6—_. 
Kopa słomy « 7 5 — = 5 15 '— Siana'cetnar à o | 
Cetnar siana +" I 5 = e — 20 — 110 f., e = * 19. = ma: ma 20) aw | 
ea DS 

« En, > g P 


